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tam gdzie w oku błyszcze łza
tam powróci zawsze śmiech
i gubimy wiele rad
połykamy znowu je

kończą się w studniach oczu 
by miejsce dać dla szczęścia łez
kiedy w samotności żal
no to wyjdźmy razem z niej
z korytarzy ślepych
wprost w koryta suchych rzek
bo czekają by wypełnić znów1) je przez śmiech
i szczęścia łzę
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